
7W
v ” 245 *

‘ 15. Października. 
SOP.OTA.

R o k  1 8 2 5 . 9!hfQ0iawótiV
WSPOMNIENIA.

P r z y łą c z e n ie  4 W o i e -  
w ó d z tw  d o X t w a  W a r ­
sza w sk ie g o  1809.

H o  W  O  S C I  W A R S Z A W S K I E .
jj(. W yszło  z druku D zie ło  pod tytułem : o W e ł -  
t k - L Wcachi d la  u ży tk u  G o s p o d a r z y  w ie j-  
ł^. 1 f a b r y k a n tó w ,  p rzez Jana D zie ń k o w -

A utor, uczeń sław nego Agronoma T h a -  
a > u ło ży ł ie w ed łu g  najlepszych d zieł w  tern 

^  z,-‘dnuocie, n igdy me spuszczaiąc z oka tego  
djZi?lędu że dla P o ls k i  iest przeznaczonem, i 

4 tego zapewne w p ły w  iego na nasze prak- 
jT^ne gospodarstw a, nader będzie korzystny.

Mduiesię u N . G lu ck sh erg a , cenazł=6. 
jv Spiesznie postępuie robota, fundamentów 0 - 

kt° ra PI-zy now ym  T e a tr ze  składać 
iat . e drugi paw ilon, zupełnie tego kształtu  
*01 * istnąca oficyna z kolumnami na mie j-
tia !lu'gdyś P ocie iow a .  M ięd zy  temi paw ilo- 
jAńi stać będzie w spaniały i dogodny T e a tr .  
Ie °nton iegti zdobić będzie 10 ogrom nych ko­
bo//"11 3 Ha a 1tyku  um ieszczony zostanie A -  
t ą j . 0 otoczony m u za m i.  W ejścia na w szystk ie  
V:'jjCa Wewnątrz teatru będą urządzone oddziel* 

R achow ania porządku i bezpieczeństwa. 
Hd* du to  we w  stykaiącym  się pawilonie tak 
tiąjj? niog fy  być połączone z Sceną, że wczasie 
SSOOoWliejSzegO zgromadzenia pomieszczą osób 

> zaś w  samym Teatrze w  lożach i w  in -  
*i(. 1 'miejscach na zw yk łem  widowisku mieścić 
to 0'‘̂ z>e m ogło ‘2500 w idzów . Nie zapomnia­
ło, godach w szelkiego rodzaiu, a co iest na j- 
jp.ę nł_e;)szem, w szystk ie miejsca mogąTiyć o- 

ć>7 e,l °d ognia zabespieczone.
uzący ,  ciągle, u czc iw y , w iern y  i  praco­

w itym  do tego zaw sze tr z e ź w y , służąc w  W a r ­
szaw ie  p rzez  czas nieiaki w  iednemże miejscu, 
dla p o p ra w y  losu, w id zia ł się być zmuszonym  
opuście swoie dobre paristo, które go z żalem  
uw olniło . P rz y  pożegnaniu i zupełnem  zas- 
pokoleniu, służący ucałow aw szy ręce Pani i 
Pana, rzecze , ,  niemam nic godnego cobym zo­
staw ił na pamiątkę memu dobremu 'Państwu; 
ale uniżenie proszę abyście p rzy ię li te num eraj 
które iakm ani nadzieie, kiedyś w yjść m uszą.u  
Pani p rzy ięła  kartkę na której w łasnoręcznie 
nagryzm olił liczby oddalaiący się służący; lecz  
czy m ało na ten dar zw ażała, czy  też zapom­
niała o nim , dopiero po ostatniem ciąo-nieniu lo -  
terji liczbowej, p rzypom niała o tej ofiarowanej 
kartcę, znajduię ią i  znadzwyczajnem  zadzi­
wieniem  w idzi że w y sz ły  te numera które podał 
służący. T o zdarzenie iest rzeczyw iste.

Oddaną została w  ręce spraw iedliw ości W y -  
robnica maiąca lat 30 , mieszkaiąca na S o lc u ,  
która w  k łó tn i z Niewiastą 60 lat maiącą, tak ią 
s i ln ie c i i  tną  z nogi zdjętą uderzyła, że podłuo- 
opinji C hirurga, uderzona iest chorą niebezpie^ 
cznie.—

 ̂ w  Koku zeszłym  w  niemczech  b y ły  najmod­
niejsze Kam izelki ala F r e js z y c ,  toiest: w  paski 
czerwone  i cza rn e , widziano ich w iele i w  W  a r -  
s za w ie , a że  F r e js z y c  tak nadzwyczajnie podo­
bał się i w  P a r y ż u ,  kolory takowe iuż są uznane 
i w  stolicy eleganckiego św ia ta  za najmodniej- 
sze, Dam y noszą suknie w  takież paski, lecz sta­
nik i ręk aw y pow inny być białe. —  D rzew o
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M a h o ń  w ychodzi z mody! gdzie są m eble 
z  tego p ięknego  i  trw a łe g o  d rz e w a , ta k i a p -  
p a r ta m e n t iuż n ienależy do dobrego  tonu. M o­
dne m eble p o w in n y  być S n ycersk ie j  r o b o ty , 
suto złocone; sofy, k an a p y , ta b o re ty , k rzesła  
o k ry  w aią się te ra z  aocamitem ' g ładk im  ob- 
sz y ly m  zło tą lub  s re b rn ą  frędzlą . — Kapelusze- 
D am sk ie k re p o w e  lu b  gro d e n a b lo w e  n iepo- 
w in n y  mieć innej ozdoby nad lekką k okardkę , 
lecz zato ca ły  w ierzch  o k ry ty  iest p ió rk am i p u -  
szkow em i; ieśli zaś k tó ra  D am a chcę koniecz­
nie mieć k w ia ty  na g ło w ie , ted y  nie może in ­
nych  użyć p ró c z  FU a lk ó w  i Chabru .  S tan ik i 
m aią ty lko  3 fa łdk i na p rzo d z ie , a z ty łu  p o ­
w in n y  by ć  zupełn ie g ładk ie . N a u licy  nife mo­
że, się pokazać D am a modnie u b ran a  bez  Woala.  
E leg an c i noszą T u żu rk i  z sukna z e f i r , l i a -  
p e lu s z e  n isk ie ,P a n ta lo n k i  u  dołu obszyte sk ó r ­
k ą  żó łtą .

D onoszą, ź e w p e w n e m  m iasteczku ro z g ło ­
szono iż S zybkob iegacz  G e r ig  będzie p rz e b ie ­
gać p rz e z  toż m iasteczko, odbyw aiąc pieszo 
p o d ro ż  z ied n e js to licy  do in n e j; ze b ra ło  się 
m nóstw o  w id zó w , iakoż u jrzan o  biegnąceo-o 
człow ieka, u b ran eg o  kuso i maiącego p ió ra  na 
kapeluszu ; lecz nieco późn ie j i dow iedziano się 
że ieden w eso ły  Jegom ość chcąc sp raw ić  modną 
zabaw kę sw ym  .sąsiadom, puśc ił ow ą pogłoskę, 
u b ra ł  m łodego Z y d k a ,  z a p ła c ił m u z a  k u rs  i 
ty m  sposobem  d ał w idow isko g r a ty  so we dla 
w ielu  w idzów , k tó r z y  oświadczy li że są istotnie 
zadow olnieni.—

w  L iście p isanym  z L is ze w a  w  W oiew ; A u- 
gustow sk iem  doniesiono ze s ta ra  G ę ś  k tó ra  się 
n iosła na w iosnę,w  dniu 7 i 8 hm : zniosła znow u 
p o  J a iu ,  co ma być nadzw yczajnem  zd a rze­
niem . D onoszący o tern, zap y lu ie  c z y  ta  nad­
zw yczajność niema iak iego  w p ły w u  na gospo­
d a rs tw o  roln icze lu b  zm iany  p o w ie trz a ; lecz | 
zdaie się że w szelka obaw a w  te j m ierze  ustać \

powinna.
R O Z M A I T O Ś Ć  1.

w  O d ess ie  u tw orzono  M u z e u m  w które*11 
składane będą zab y tk i starożytności R o s s j i p ° f  
lu dń iow ej;  o tw arc ie  tego M uzeum  uroczyśc,e 
odby ło  się d n ia 9 S ie rp n ia  r :b :  —  T eg o  roczą3 
w y sta w a  sz tuk  piękny-ch w  D re źn ie  ,  s k ł a d a sb 
z 6 6 0  p rzed m io tó w .— G azety  M a d r y c k ie  
p rzecza ią  rozgłoszonym  w ieściom  że o d k r y j  
spisek w  T o l e d o , że się z jaw ili G e r y la s y , 1‘e 
w znaw iają się zaburzen ia  w rozm ailych  częścią0*1 
H i s z p a n j i  i t: p :— D otąd  w  P a r y ż u  b y ła  na'  
d e r dogodną p o c z ta  u liczna , to  iest p ra w ic  n<1 
każdej u licy  znajduie się k an to r tak o w ej poc*' 
ty , k tó r y  p rz y jm u ie  lis ty , i odsyła ie podD# 
adresu  na inne iglice; najbardzie j t a  poczta i®5* 
dogodną dla tych  k tó r z y  nic maią s łu ż ą c y ^ ' 
T e ra z  ta dogodność pom nożyła się, g d y ż  J1,f
ty lk o  lis ty , ale p ak i, a n a w e t s p rz ę ty  m o g ą  by
tak im  sposobem p rze sy łan e  za bard zo  mała 
p ła tą .— Posąg L u d w ik a  X I V  te ra z  ukoijczoP; 
i p rzeznaczony  do L io n u  iest n a jw y ż s z y ^  
w szy s tk ich  tego rodza iu , ma bow iem  18 stop 
w ysokości.— G azety  L o n d y ń s k ie  sąnapełni°_Ił* 
opisem  ku rsu  konnego  odbytego  niedaw no w 
dnem  z.m iasteczek, 30 koni p ęd z iło  razem . 
zm ienne m nóstw o zebrało  się ciekawy ch, 
soby m aiętne op łaca ły  za miejsce po  iO z?p: 
pola o k ry lL u d  w iejsk i, n ic za tó n ie p ła o ący ', j 
S zczególne uleczenie w y k o n a ł D o k to r B lu n , , 
w ie d n y m  z  A n g ie lsk ic h  S z p i ta ló w .  N ie ' '1̂  
s ta  po w iw szy  n ie m o w lę , iuż b y ła  konal‘V, 
p rz e z  zupełne ujście k rw i ;  D o k to r  uznał ' 
ty lk o  iest ieden sposób zachow ania ie j ży c ia ,0 j  
natychm iast św ieżą k rw ią  ią  zasilić; obecnyrA • 
chętnie o fiaru ie się dopełnić rad y  D oktora, ^ 
zw ala  aby m u puszczono ty le  k r w i pile ięst ] j  
t rz e b a  dla ra tu n k u  w p ó ł  u m a rłe j /.o n y , c0 ^  
dokonanem  zostało.. D o k to r  k re w  M ęża P1̂ -  
m alu tką r u r k ę  w p u śc ił do ż y ły  lew ej r ę k i ®



— ( 1095 ) —

ceJ Kotlety, przez  tę ży łę miało się zasilić ser- 
■ e> skutek odpowiedział oczekiwaniu, iuż kona­
r a  K otieta , odzyskała przytom ność, w krótce 
•^krała siły , i i n i  iest zdrową zupełnie. —  P. 
^Qzunjer A k to r tea tru  Paryzkiego p rz y  Lra- 

MeS. Marcina,  k tó ry  g raiscro lę  Zuka sp ro ­
s z ą  iu i  blisko' p rzez  rok mjąóstwo w idzów , 
Ypensji rocznie 27,000 złp : a prócz tego do- 

^ a"te 300 franków , ile ra z y  g ra  rolę Żona.  — 
Londynie  spodziewaią się na tę zimę wielu 

^akom ityćh Cudzoziemców, ponawia się wieść 
\e Xż,e Delfin  przybędzie. — W e  wsi Obern-  

°kTniedaleko Szwejnfur tu , stoiący na kw ate- 
• Z(! żołnierz francuzki odiazdy, rzecze  dów ła- 
c,*ciela dom u: ,,G ospodarzu, wyście schowali 

J^niądze, ale ie przechowa jcie, bo są niebespie- 
N atesłow e zaprzeczał chłop, izby miał 

•r°siadać takie pieniądze; lecz io łn ie rż  ponaw.ia- 
l°svvoie p rzestrog i, pokazał mu naw et gnój,

•'M  k tó ry m  b y ły  uk ry te . Na to stanął chłop 
k W ryty, nie wiedząc co powiedzieć. Nako- 

'/-t0 P° nieiakiem m ilczeniu: Panie, rzecze do 
Suiierza, ofiaruięci 21uidory za twoię szczerą 

^  %  ale proszę cię, powiedz mi, iakim  sposó- 
łrtn dociekłeś taiemnicy ?“  ,, T w ó j parobek,

TyPowie żołnierz, zdradził cię. Jdźtedyczem  
t .Wzej po zakopany w orek , muszę temu pso- 

^KOwi dać za to na w ódkę.“  Nie ociągał się 
*esniak z wypełnieniem  rozkazu. W nocy 

^ .zypomina żołnierz niegodziwemu parobko- 
^ b iz  p rz y rz e k ł być mu pomocnym w  w ydo­
ją ciu uk ry tych  pieniędzy. Pew ny swego, za- 

, się zdrajca odkopywaniem zaiął, lecz iakież 
Mo iego z 

s ’ W k to r 4 f
Opuszcza ręce;lecz ciężki pałasz, k tórym  

^  s‘lna ręka żołnierza plecy garbow ała, ocu-

ności temu, k tórego chlebem żyle. Pełen r a ­
dości, pow rócił francuz do gospodarza, i po wie- 
lu  prośbach i naleganiach dał się wreszcie na­
kłonić do przyięcia ofiarowanych mu dwóch lu i- 
dorów.-— W dow a pozostała po R y m a r z u  w  ie- 
dnem z miast Piemonckich,  u jrza ła  się w  nędz­
nym stanie; kilkoro Dzieci niedorosłych n a jbar­
dziej ią tra p iły  że nie iest wstanie ich u trz y ­
mania, tern bardziej że nielitościwi Koledzy nie­
boszczyka odmówili iego W dow ie i  Sierotom 
w sparcia. Zostaiąc w  tak  biednym stanie, uda- 
ie się z prośbą dó nowo przyby łego  Prezesa  
p r o w i n c j i , błagaiąc go o litość, Prezes  ledwo 
rzucił okiem na podpis; w patru ie  się w 1 supli- 
kantkę i w y p y tu ie  o ie j przeszłym  życiu; p o 1 
chwili, p rzekonyw a się że ta biedna teraz 
Kobieta, by ła  niegdyś iego Pias tunką  i na jtro ­
skliwiej pielęgnowała Pani cza■ Prezes hojne 
udzielił wsparcie M atce, a Dzieci do szkół o 
swym koszcie odesłał. Pismo Jrys  donoszące o 
tem zdarzeniu; dodaie uw agę iż p rzy k ład  w dzię­
cznego Prezesa  swej Piastnncę  powinien za­
chęcić i piastunki do czułego pielęgnowania po­
w ierzonych im dziatek  i roazicow do trosk li­
wego w yboru  piastunek; doświadczenie bowiem 
nauczyło że pierw sze wrażenia nabieraią dzieci 
zw ykle od swych piastunek, a te wrażenia zo- 
staią ciągle. W iele zależy aby dziecie od swej 
piastunki słyszało najprzód  w y razy  p rzy zw o - 
iL e it:p :— Gdy dnia 28 Zim: składano zw łoki 
Józefiny  p ierw szej M ałżonki N a p o l e o n a , 
W  nowym GroĆowcw pod Ma lm ezo n , znajdo­
wało się w ielu w idzów  p rzy  by łych  z P a r y ż a  i 
z okolic; było także niemało Członków G w a r -  
dji  Narod owe j .  S ta ry  służący Nieboszczki 
niósł iej Serce zamknięte w  złotej puszczę.

Bracia Rot szy ldowie  maią takie bióro  
ijj o° z zadu mienia , i w yraźniej niż zepsutą ’ w  Frankforcie  iakby iakiej w ładzy rządowej; 
^O czyzną udzielone p rzez  francuza p rzestro - są tam D yrektorow ie,Poddyrektorćfw ie, Sekre- 

’D  zypominaią mu św ięty obowiązek w ic r- ta rze , Archiwiści e.t.c. co dzień z tego b ió ra  iest

go zadziwienie, gdy znalazł próżne miej- 
u ó rcm  pienią Ize b y ły  złożone. Zmie-
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rnepodiowanych mnóstwo listów  do różnych 
kraiów E u r o p y ,  i często się zdarza ze opłata 
pocztowa z tego bióra więcej przynosi poczcie 
niż od listów  wszystkich innych. Najświetniej 
żyie B ot fęy ld  mieszkaiący w  A n g l j i ,  iego or­
s z a k  dworski.składa sic z wszelkiego rodzaiu 
;łażących, któryćhpołowa sama niewie co ma 
robić i do czego może być użytą.—-W ielu ubole­
wało że rękopism  oryginalny pamiętników  
L o r d a  Byrona  został spalony, lecz słychać że 
to ciekawe pismo tak dobrze pamięta przyia- 
ciel Byrona  nieiaki H a m p r e j s  zamieszkały na 
w yspie S. M aur a ,  że Zamyśla ogłosić i.? dru­
kiem. __ Deputacja od Gr eków do Londynu
przeznaczona, sładasię z Synów Ko nd or  jotego  
i Miauli sa  tudzież z obywatela Trikupis .  —  
w  Zachodniej Grecj i  odnieiajdego czasu wcale 
nie słychać wrzasku woiennego, gdyż walczące 
wojska tak Greków  iak iWwsnftnuno'w prze­
niosły się w inną część Grecj i , a w  L iw a d j i  
panuie spokojność.—

P R Z Y I E C H A L l d o  W A R S Z A W Y .
Sapieha Leon Xże z W iśn ie .— W ąsow ie? Stanisław  

Hrabia? W iln a .— Szury Dclegjary Kupiec z Petersbur­
g a .— Moczarski Marcelji Oby;? Pułtuska.—  Jastrzębski  
J ózef  Oby: ? J5aden.— Sząll? Wojci;  Oby: ? Kutna. —  
W olow ic?  Stanisław Oby. z Pułtuska. — Skiba Jan Ku.  
p ie c z  H o h e n s tejn. — 'Zieliński Jgnacy Radca Stanu z Lu­
blina.— Małecki Jenerał z Augustowskiego Stankie­
wicz b. Kapitan z Sandomierza. -  Rutkowski Reieut.

D O M E S I E M A .
Pozostała W dowa po 4. p. S tanis ławie Plewińskim  

Ziotuiku, zawiadamia Szanowną Publiczność, }ż odtąd 
mieszkanie sw oie  przenosi z pod Nro 47G Litł;  D, ulicy  
Senatorsk iej ,  pod Nr 411 na Krakowskie Przedmieście,  
w domu Bobina dawniej Szymanowskich zwanego, która 
ciągle  utrzymywać będzie professją Z łotniczą,  i tak do­
kładnie iak za życia  M ę ż a .  Uprasza przeto łaskawej  
Publiczności by mialą względy na pozostałą Wdowę.

Joanna P l e w i ń s k a .
Kto zostawioną w p e w n e m  miejscu Laskę Paryzką, 

roaiącą w sobie Parasol żelazny zieloną kitajką spla 
miouą pokryty, wziął  przez omyłkę; uprasza s ię  o od­
danie go do Drukarni Kurjera za nagrodą przyzwoitą.

Jnaezej, odebranym będzie choćby na nłiey. .
Fr. Roemer Doktor Medycyny i Chirurgji, prze"'0* 

sw e mieszkanie z pod Nrii 415 przy u licy  Krakow*^‘e 
Przedmieście,  do Hotelu Lipskiego pod Ner 003 Pr,l  
ulicy  Bielańskiej,

Do Jciej K lossy 28 Lot: Klas: zgobione zostały Lo*f 
ćw ierc iow e i pól losowe, następuiące: Nr 4,903. 4,0®*' 
4,995. 14,373. i 14,374. a że  między niemi były  wygrł" 
ne w 3ciej Klassie przeto wygrana tylko prawe'"? 
w łaśc ic ie low i wypłacona będzie,  który ir kontro1*1 
zapisany został.

Wczoraj zginęła naLasookim przy ul iey  Długiej  
aletka mała Damska, z porządkami z perłowej mccicf' 
z białego, drzewa na nóżkach stalowych; uprasza «*4 0 
oddanie za przyzwoitą nadgrodą.

Komora Konsummowo Składowa w W arszawie’, **" 
wiadomia chęć kupna maiących, iż  w dniu 18 b.m. o f 0' 
dżinie 9 zrana, odbywać się  będzie na satysfakcją n»je' 
żnego Skarbowi Publicznemu Cła, Licytacja kilku ty*'®' 
cy garcy W in  francuskich w różnych gatunkach w do"1" 
pod N. 482  przy ulicy Miodowej, które częściami ** 
gotowe zaraz płacić s ię  maiące pieniądze sprzedaW"0* 
będą.' w W arszawie dnia 11 Paździer: 1825 r. —
czeinik (podpisano) M arc in kow sk i  Pisarz (podp*'
S a n o )  SkibnieHfski,

Niżej podpisana trudniąca się od lat 8 Karbowani"* 
Gorsów, tnieszkaiąca dawniej w zabudowaniu M ary '’'1'  
(u, przeniosła sw oie  mieszkanie do domu dawniej M^n* 
chenbekowej teraźniejszej Bitterich, przy rogu u*,‘ 
Senatorskiej i Bielańskiej pod Nr 400 , w  dziedzl"c* 
w małej officynie na 1, piętro. Ma honor polecić <•’ 
■S/ano: Publi: z zapewnieniem iż w szelk ie  w p o w y ż s z y  
rodzaiu iej powierzone roboty, z największą akurat1*0' 
ścią wykonane będą. Ę w a D i t t m a r s c b-t 

Pracownia Szycia ,  przy u licy  Krakowskie Przed'«,e' 
Nr 419 ,  ciągle  przyjmuje zalecenia na robotę Su kie"' 
Salop, podług najnowszej mody, są także do sprzed"' 
nia Sznurówki, Chustki, Kapelusze i Czepki, za "* 
ańszą cen ę ,—
w - y  Niżej podpisani polecaią s ię  Szanownej Public*"^ 

sci Z now o przybyłym transportem p r a w d z ie / ||( 
Holenderskich Cebul do Kwiatów, w rożnych gatunk® 
iako też P rzew ek owocowych w najlepszych £aie ̂  
kach, których to za naumiarkowańsze ceny dostać |" 
Ż|ia przy ulicy Bielańskiej Nr 003 w Hotelu Lik* fl 
pod Nr 21,  —  Bracia K e "•
W i  zor a j  wyciągnięte N r a  35. 51. 12. B1- ‘ ,

Teafr .  Jutro pierwszy raz nowa Traiedja J it t f*  
n a  i Ż a b a p a  t  T a ń c a m i .


